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dnia 18. Października 1857

P R Z E D P Ł A T A * W S E R A T Y
ćwierćr.ocznie tlla m iasta  Poznania 1 t a l  20 sgr 

na ca łe  P ra s y  2 ta l. 1 8gr. 3 fen. od w iersza na 4 szerokości 
przyjm ują się tylko w expedycyi

BrUki8ttl 1 aSkłań6m Dmkarai w - * « * « »  i Spółki w Poznania. -  Redaktor odpowiedzialny. N .K am ieński w  Pr a 8niu.

T eleg raficzna  w iadom ość f e z .  W. Ms. P o za . 
S a n s s o u c i ,  17. Pazdziern. o Hej godz. z rana. — Przebieg choroby 

fiajj. Pana był w ostatnich 24 godzinach według okoliczności zadow ala­
jącym- Dr. S c h o e n  le i  n. Dr. G rim m . Dr. W e iss .

T eleg raficzne  w iadom ości.
P a r y ż ,  15. Października. — Cesarz p rzyb y ł  dziś o godz. 1. na pole m ar­

sowe i odbył przegląd wojska tam zgromadzonego. Równie była cesarzowa 
obecną na tera wojskowem widowisku.

Poczta z Bombaj przybyła  dziś do Marsylii.
Prezydent Buchanan przesłał okólnik dyplomatyczny do posłów am ery ­

kańskich w Europ ie ,  w  którym  oświadcza, źe rząd jego w ydał obostrzone 
rorporządzeuia przeciw w yrawie  nowej Walkera. Między Sianiem a Stanami 
zjednoczonemi stanął traktat handlowy.

Marszałek Canrobert ma podobno udać sig jako poseł do Madrytu.
Giełda ożyw iona; renta 3 proc. 66 fr. 95 cent.
G e n u a ,  11. Października. —  I t a l i a  de l  P o p o l o  po raz dziesiąty zo­

stała zabrana, S p raw a  o sprzysięźenie z d. 29. Czerwca odroczoną została do 
czasu niepewnego. W  przypadku  ostatnim w ydarzonym  na kolei żelaznej mię­
dzy Aiessandryą i A roną odniosło 20  osób ciężkie rany ,  które zagrażają ich 
życiu. Poseł beja tunetańskiego szczęśliwie uszedł cało i natychmiast wsiadł 
na okręt »Menosok«.

M a d r y t ,  16. Października. — Admirał Armero został zamianowany p re ­
zesem rady ministrów i ministrem wojny. Pozostałe  ministerstwa administrują 
tymczasowo w  zastępstwie sekretarze stanu.

B e r l i n ,  17. Października. —  Najj. Pan raczył nadać jen. dyrektorowi 
budowniczemu M a l i n o w i  gwiazdę do orderu orła czerwonego 2. kl. z dębo- 
wem liściem, tajn. nadradzcy budowniczemu L e n t z e  w Tczewie order orła 
czerwonego 2. kl. z dębowem liściem, radzcy rej. H i i l m a n o w i  w Tczewie 
order orła czerwonego 3. kl. na pętlicy, inspektorowi L a n g e  w Mistrzynie o r ­
der orła czerwonego 4. kl., tudzież dozorcom budowniczym K a b l e  i W e r n e r  
przy kolei żelaznej z Kiestrzyna do F rankfurtu  powszechną oznakę honorową,

B e r l i n ,  16. Października. — Dzienniki niektóre u t rzym yw ały ,  że P ru sy  
starają się o założenie tow arzys tw a telegrafów europejskich i w tej mierze znio­
sły się z A u s t ry ą ,  która plan ów pruski pochwaliła. Mając atoli stosunki 
państw wielu na uw adze , trudno  przypuścić , aby podobny projekt mógł na 
teraz-przyjść  do skutku. Trzeba E uropę  podzielić na strefy, wszystkie p ań­
stwa musiałyby przyjąć  rów ną  ta ry fę ,  jedno postępowanie i dzielić się docho­
dami. P o rów ny w ując  stosunki np. Rosyi z Anglią i F rancyą  przekonamy się, 
że w Rosyi przestrzenie są niezmierne, a na nich ludność rzadka i mała z sobą 
koresppndująca, natomiast we Francyi i Anglii na małych przestrzeniach na- 
siadła i nieustannie z sobą się znosząca. Pod względem tym P rusy  nie p ropo­
nują podobnego towarzystwa. Chodzi im tylko, aby w całej r. u ropie w telegra­
fach równe zaprowadzono zasady. Jeżeli do tego przyjdzie, natenczas to p rz y ­
sporzy ożywione stosunki między narodami.

— Ponieważ na polu politycznem wielka czczość panuje, przeto politycy 
żyjący w konjunkturach dalej snują  wątek swej domyslowej polityki co do z ja­
zdów cesarskich.

Jeden z korespondentów N o r  da  zbiera rozrzucone zdania o tych zjazdach 
Jak następuje: 1) zjazd w W ejm arze  nie osłabił znaczenia zjazdu sztutgardz- 
kiego, 2) nigdy nie było m ow y o widzeniu się cesarza Napoleona z cesarzem 
austryackim, 3) niemasz żadnej noty  dyplomatycznej gabinetu austryackiego 
pod względem zjazdu wejmarskiego, 4 )  niebyło mowy o ustąpieniu z mini­
sterstwa austryackiego hr. Buola i tego się niedomagano, 5 )  nie zgadza się 
z p raw dą, aby bar. Hubner po to się udał do obozu pod Chalons, aby obja­
śnić Napoleona co do zjazdu wejmarskiego i 6) nie jes t p ra w d ą ,  aby się 
w Wejmarze ułożono o .traktat handlowy, podobny do traktatu handlowego 
zawartego między F ran cyą  i Rosyą.

W obecnem położeniu rzeczy najgorętszą jest kw estyą  między wszyst-  
" r  "u PJtaniami europejskiemi, kwestya finansowa, zwłaszcza jeżeli posłuchamy 
Michała Chevaliera, k tóry  powiada, iż cierpimy na zbytek pieniędzy. Ekono­
mista ten utrzymuje, że złota jes t zanadto i dla tego zagraża nam podnoszenie 
się wszystkich cen, czego ju ż  początki widzimy. W  R e v u e  d e s  d e u x  i non-  

es z dnia 1. Października mówi on o produkcyi i używ aniu  złota na całym 
swiecie. Cała Ameryka od Kolumba do roku 1848 dostarczyła 2 ,910 ,000  kilo 
Czyli 10 miliardów 126 milionów fr., licząc frank po 29 centigramów. T eraz

produkują  rocznie 300 ,000  kilogramów. P rodukcya w Kalifornii wynosi dzien­
ne gr. czy i 19 fr., w  Australii 18 fr. 90 cent. jako  minimum. 'Je że l i  pro- 
 ̂u key a na polach złotych ta sama pozostanie, przeto 19 fr. musi stanowić li­

czbę normalną dziennego zarobku tj 19 fr. zniżyć się musi do dzisiejszej w a r ­
tości 5 fr. czyli trzy razy niższej wartości. Natomiast produkcya srebra się 
ono fW1ooSZ,y * P°dniosła S1? z 900 ,000  kilo na 1 milion kilo (1 kilo srebra =  
222  fr. 22 cen t. , 1 kilo złota =  3 4 4 4  fr. 4 4  cent.). Michał Chevalier oblicza
f U7 o Vn n n n n  i i W &tanach Zjednoczonych i A ustry i  w  nadchodzących 10 la ­
tach 300 ,000  kilo na monetę 350 ,000  kilo dla jubilerów, pozłotników i pasa-

Sfran!°iH I S r t W b f '““ V ? ' Podniesio,W lepszy by t 220 ,000 kilo, na
stra t)  itd. 1»U,UUU kilo Cała więc suma zużyta  wyniesie 1 ,050,000 kilo, bez
zmiany w cenach. Obliczając aas roczną produkcyą tylko po 250 ,000  kilo 

n o n T | Zfcl% W nach? dzr r ^  $  ,atach ^ d o k o w a n e j  świeżo’z o a 2 ,500 ,000  kl o. I rzew yzka ,450 ,000  kilo to je s t  połowa wszystkiego 
z ło ta ,  jakie Ameryka w yprodukow ała  od Kolumba do r. 1848. Z tąd  więc nie 
mają  ceny spadać: Ziemia nie rośnie, przeto w cenach ogromnie wzrasta
i wziastac będzie, kto j ą  utraci,  nie trafi do niej.

xv M rM e s ł ifw  JPaisiUe.
W a r s z a  w a ,  l j .  I azdziermka. — M arya z H antuszchów  Chrząńska, 

7 8 m °, m  h ™lest" '  *  <■»» o n e g d a j^ jm  w wi.fcu lat

W  kilkunastu dawniejszych numerach dziennika naszego podaliśmy w ia­
domości o tegorocznych zbiorach w różnych  prowincyach polskich, które to 
doniesienia razem zebrawszy powiedzieć możemy: źe w  roku bieżącym był:£?;sr4;r r * " * * i ‘ b r y ' i , ' 7 , h !Mźs'r“*"i »J.

Dzisiaj zamieścimy wyjątk i z rozprawki »Rzut oka ua stan zbiorów tego­
rocznych* w Europie i w Ameryce, k tórą  raczej nazwać można: wnioski ze 
stanu zbiorow tegorocznych na ceny i handel zboża, a k tórą  to rozpraw kę po-

^ n i k ó w  Co3 VVarSZt Wi ka maj 4c udzieloną sobie przez red keyę Y o -  c z n i k o  w G o s p o d a r s k i c h .  J  u
»Sw. Michał je s t  właściwym now ym  rokiem gospodarskim. Zbiory  ukoń­

czone, ozimina zasiana, każdy rolnik zastanawia się nad mającemi ustalić się 
cenami; jestto  bowiem chwila na jw yższa ,  w  której układa się, źe tak powie? 
my, budżet środkow y pożywienia na całym świecie.

i owszechme napotykamy zadziwienie, dla czego mimo niezwykłych
wieTe snad 'y  f ń a  calćj Europie i Ameryce urodzajów, ceny produktów  nie 
wiele spadły , na przyszłość me dają nam spodziewać się wielkiego ich obni-

daj"er skoro" zważy my :‘lle ° b Z e  ^  nienatura% ra - się z pozoru w y -

sobiie1idfcv!.|?WhZe? n-y ^ o c z a y  urodzaj nastąpił po kilku, bezpośrednio po 
ie idących bardzo złych latach, które wszelkie w yczerpały  zapasy i źe 

prze w yżka ,  jaka po odtrąceniu całorocznej konsumcyi pozostaćby mogła, za­
ledwie częsc daw nych u by tków  zaspokoić zdolna.

2)  Ze spożywanie tegorocznych zbiorów, z powodu zupełnego wyczer- 
pnięcia zboza dawnego, oraz z powodu żniw wcześniejszych jest o parę ty go ­
dni przyspieszonem, tak, że ten rok gospodarski prawdopodobnie będzie d łu ż ­
szym od,zwyczajnego. e r  1

3) Ze z powodu w ojny w In dy ach ,  będzie w r. b, do E uropy  bardzo 
u trudzonym  dowoź ry ż u  którego dostawa z każdym rokiem wzrastała, 
a w ostatnich latach doszła do tego stopnia, iż w  wielu punktach w naszym

J u ,  ry,z by ł stosunkowo produktem najtańszym.
4 )  Ze powszechny, zwłaszcza na stałym lądzie, brak paszy dla faydła 

pos awi wielu gospodarzy swój inwentarz przezimować chcących, w konie­
czności przeznaczenia w  większym aniżeli zwykle stosunku ziarna na paszę.

5 )  Ze w ciągu ostatnich i8 tu  miesięcy, od podpisania kongresu p a ry s ­
kiego up ływ ających, przemysł korzystając z zapewnienia pokoju, którego bli­
sko od lat 10 Europa była pozbawioną -  we wszystkich kierunkach rozw i­
ja jąc  sw oją  działalność, poruszył wszystkie sp ręż y n y  produkcyi ,  w p ły ną ł  na 
ogolne pomnożenie bogactwa ludności,  a tern samem mnożąc powszechnie źą-  
sumcyęS lePszeS° potrzeb zaopa tryw an ia ,  znakomicie powiększył kon-

Mimo więc wielkich zbiorów, ceny stosunkowo dobre utrzymać się moaa 
tak z powodu zwiększonej potrzeby na konsum cyę, jako i potrzeby 'konie- 
czn jch  zapasów, które rozsądna nakazuje przezorność.

Lubo bowiem astronomowie na sw ych  obserwacyach i wyrachowaniach 
opierający się, zapewniają nas,  ze |>o szeregu lat ostatnich, pod wz°lędem 
meteorologicznym zupełnie anorm alnych, w których tak często wprost w nie­
właściwej porze, ciepło, zimno, deszcze i susze miewaliśmy i co vv części nie-
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urodza j  ty c h ż e  lat sp ra w i ło ,  —  z a p e w n ia ją ,  m ó w im y ,  źe  te raz  nas tąp ić  ma 
sze reg  lat n o r m a ln y c h ,  wegetacyi  s p r z y j a j ą c y c h ,  w  k tó ry c h  d o b ry c h  z b io ró w  
spodz iew ać  się m am y,  je d n a k ż e  widać,  żc konsum enci  p ro s tą  p e w n o ść  w  s p i ­
ch rzu ,  n ad  n a u k o w ą  nadzie ję  p rzek łada ją .

T e  w szy s tk ie  okoliczności u w zg lęd n ia ją c ,  nie d z iw im y  się ,  dla czego mimo 
p o w sze ch n y c h  u r o d z a jó w ,  taniości spodz iew ać  się  nie m o ż n a ;  tak dalece, źe 
p r z y  ty m  n iezm iernym ,  j a k  powiedzie l iśm y w zrośc ie  p o trzeb  konsum cy i,  g d y ­
b y ś m y  w  miejsce obfi tych teg orocznych  z b io ró w  byli mieli u ro d za je  ty lko  ś r e ­
dnie, w  wielu  miejscach b y łb y  może g łó d ,  a ceny p ra w d o p o d o b n ie  b y ły b y  się 
u t r z y m a ły  w y ż e j  zesz ło ro czn y ch ,  lub p rzy n a jm n ie j  na  tej samej wysokości.

P r z e jd ź m y  do szczegó łów . A n a p rz ó d  w y p a d a  nadmienić,  że p om yślność  
zb io ró w  j e s t  n iez w y k ła  n ie ty lko co do ilości , ale i co do jak o śc i ;  w szędzie  z e ­
b ra n o  d u ż o  i d o b re  z iarno. W  Anglii ś re d n ią  w agę  fiertela ( 3 6  l i t r ó w )  psze­
nicy , n o tu ją  6 4  fu n tó w  angie lsk ich ;  co o d p o w iad a  w adze  naszego  korca,  2 5 5  
fu n tó w  polskich. T a k ą  też w a g ę  g a tu n k o w ą  w  wielu  miejscach t r z y m a  i n a ­
sza  tego roczna  pszenica. P o n ie w a ż  w  latach osta tuich ga tu n ek  pszenicy  z n a ­
cznie od  tegorocznego  z ia rn a  b y ł  g o rsz y m ,  p rzeto  s to su n k o w o  do cen z e s z ło ro ­
cznych ,  w iększego  obniżenia  ceny  mąki i cldeba pszennego ,  aniżeli ceny  korca 
pszen icy  sp o d z iew ać  się należało  i w y p a d ek  ten j u ż  się pow szechn ie  ob jaw ia .

Co do  ilości,  zb io ry  w  całej Anglii  są  o g ro m n e ;  w  wielu h ra b s tw ac h  
w  przecięciu  zb ie rano  6 — 7  k w a r t e r ó w  z akra ,  co na  naszą  m iarę  od p o w iad a  
1 8 — 2 2  korcom z 3 0 0  p r ę to w e g o  morga. P o w szech n ie  zaś  o b l icza ją ,  źe t eg o ­
roczne  zb io ry  w  Anglii  s ą  od  z esz ło ro czn y ch  większe  p rzy n a jm n ie j  o milion 
k w a r t e r ó w ,  czyli  p rzesz ło  o 2  mil iony k o rc y ,  t. j .  J- częśc i,  z całego naszego 
K r ó le s tw a ,  średniej  rocznej  p ro d u k cy i  oz im iny ,  k tó rą  s t a ty s ty k a .u r z ę d o w a  na 
6  mil ionów k o rc y  podaje .

W  A m e ry ce  n ig d y  lep szy ch  zb io ró w  nie p a m ię ta ją ;  w  całej też p ó łn o ­
cnej E u r o p ie  u ro d za je  piękne.

W e  F r a n c y  i zb io ry  znaczn ie  są  lepsze aniżeli ro k u  zeszłego, wsze lakoż  
p rócz  zaspoko jen ia  w ła sne j  p o t rzeb y ,  F ra n c u z i  nie sp o d z iew ają  się  mieć wiele 
na  z ag ran iczn y  w y w ó z .  I tu  je d n a k  cena zboża  cokolwiek się o b n iż y ł a ,  cena 
zaś  miąki s to su n k o w o  więcej.  W in o b ra n ia  w szędzie  pom yślne ,  cena też wina 
j a k o  i w ó d k i  spad ła  i nie zda je  s ię ,  a b y  w ty m  ro k u ,  tak j a k  w  zesz łym ,  w y ­
w o ż o n o  od  nas  ok o w itę  na  sp rzed aż  do F r a n c y i  *).

S u s z e  n iepom yśln ie  w p ł y n ę ł y  na b u r a k i ,  z tego też p o w o d u ,  a więcej 
jeszcze  z p o w o d u  w o jn y  w łn d y ac h ,  cena c u k ru  tak w  Anglii  j a k o  i w e  F r a n ­
cyi d o sy ć  u t r z y m u je  się w y s o k o ,  je d n a k ż e  od p a r u  miesięcy nie p o d w y ż ­
szy ła  się.

C en y  w e łn y  i w y r o b ó w  w e łn ia n y ch  we w szy s tk ich  p u n k tac h  E u r o p y  są  
do b re .

L en  i konopie  p o w szechn ie  o b ro d z i ły ,  a w  g ł ó w n y m  ich porcie  w  R y d ze ,  
zuacznego  ty c h  a r t y k u ł ó w  d o w o z u  się spodz iew ają .

P o t r z eb o w an ie  oleju i o l iw y ciągle w zras ta .  Mimo coraz  więcej ro z p o ­
wszechn ia jącego  się  oświet lenia  g a z e m ,  cena oleju w szędzie  j e s t  w y so k a ,  
a  w  osta tn ich  ty g o d n iach  na t a rg ach  angielskich i francusk ich  z ia rna  oleiste 
je szcze  cokolw iek p o d ro ż a ły .

S u s z e  w  miesiącach L ipcu i S ie rp n iu ,  zb iorom  zw łaszcza  oz im iny  s p r z y ­
ja ją ce  w  ogóle  n iek o rzy s tn ie  oddz ia ła ły  na  p o t r a w y  i wszelkie  ro ś l in y  p as te ­
w n e ; p o w szech n ie  też u c z u w a ć  się da je  brak  p a sz y ,  a sku tk iem  tego wielu 
g o s p o d a rz y  część  in w e n ta rz a  p o z b y ć  będzie musiało .  Z  tej g łó w n ie  p r z y ­
czy n y ,  w  całej E u ro p ie  cena b y d ła  i m ięsa  o b n iży ła  się. W y p a d e k  ten r ó ­
w n ież  i u  n a s  ma m ie jsce ,  a na j a r m a r k u  ło w ick im ,  b ęd ąc y m  n a jw aż n ie jsz y m  
w  k r a ju  naszy m  targiem  na  b y d ło ,  w  ro k u  b ieżącym  lubo  tak o w eg o  raniej j a k  
in n y ch  lat  d o s ta w io n o ,  j e d n a k ż e  mało b y ło  k u p u ją c y c h '" ’).

W r a c a j ą c  do h an d lu  z b o ż o w e g o ,  p o w ta rz a m y ,  iż pow szech u em  j e s t  z d a ­
nie, źe  n ig d y  j eszcze  na c a ły m  świecie  całość rocznćj p ro d u k c y i  nie b y ła  w ię k ­
s z ą ,  ale też n ig d y  jeszcze  wielkość sp o d z iew an y ch  p o trzeb  konsum cy i  nie była  
p e w n o  og rom nie jszą .

O s ta tn ie  l is ty  z A m e ry k i  d o n o sz ą ,  że wszelkie z r o k u  zeszłego zapasy ,  
na jzupełn ie j  zo s ta ły  w y c z e rp n ię te ,  a p o t r z e b y  m iejscowej k o n su m cy i  tak z n a ­
komicie w z r o s ły ,  źe mimo o w y c h  wielkich u ro d z a jó w ,  dopełn ione  i dope łn ia ­
ją c e  się w  ro k u  bieźącera kanałam i i kolejami źelaznemi do  p o r tó w  o d s ta w y  
i z am ó w ien ia ,  są  ty lk o  p o ło w ą  z e sz ło ro cz n y ch ;  a z tego zaledw ie  m ała  z b y ­
w a jąca  część  dop iero  na w iosnę  r o k u  p rz y sz łe g o  u k azać  się  m oże  w  L o ndyn ie ,

*) S z a n o w n y  s p ra w o z d a w ca  ani w  tern m ie jscu ,  ani w y ż e j  w y l icza jąc  p rz y c z y n y  
u t r z y m a n ia  się  dość w y so k ich  cen  zboża ,  nie  w s p o m in a  o s tan ie  u ro d z a jó w  tego rocznych  
w  na jb l iż szych  sąs iedn ich  nam kra jach ,  to j e s t  po je d n e j  s t ro n ie  w  kra jach  n iem ieck ich ,  
po  d rug ie j  s t ro n ie  w  g u b e rn ia c h  p o łu d n io w e j  Rosyi,  chersońsk ie j ,  e k a te ry n o s ław sk ie j  
i  z adn iep rsk ich  w y p ro w a d z a ją c y c h  z w y k le  za g ran icę  w ie lk ą  ilość  z b o ż a ;  a p rzecież  
sta i i z b io ró w  w  ty c h  o bu  kra jach  sąs iedn ich  w ie lk i  m a  w p ł y w  na  c e n y  zboża  u nas i na 
o g ó ln y  o b ró t  h a n d lu  zbożo w e g o ,  w  b ieżącym  zaś  ro k u  p rzyc zyn i  się  znacznie  do u t r z y ­
m a n ia  cen  ś redn ich .  A lb o w ie m  w  P ru sa ch  a szczególnie j w  B ran d eb u rg i i ,  w  P o m e ­
ran i i  i p ro w in c y i  saskie j zb ió r  ż y ta  b y ł  ba rdzo  m ie rn y ,  a j a r z y n  zupełn ie  l i c h y ;  w  po -  • 
łu d n i o w y c h  p ro w in c y a ch  p a ń s tw a  a u s t r y ac k ie g o  zeb rano  j a r z y n  nie  wie le  a pa szy  j e s t  
b ra k  w ie lk i ,  w  n ie k tó ry c h  okolicach  (C zechach )  n ie p a m ię tn y .  T e n  n ie urodza j  ży ta  
w  P r u s ie c h  w p ł y w a  j u ż  te raz  n a  u t r z y m a n ie  j e g o  cen  u nas , i t e raz  j u ż  podobno  cz y ­
n ią  znaczne z a k u p y  do  P r u s  w  Polsce  i w  W ę g r z e c h  tego g a tu n k u  z b o ż a ,  k tó r y  z w y ­
kle  nie  j e s t  w p r o w a d z o n y  da le j.  W  g u b e rn ia c h  p o łu d n io w e j  R o s y i  nad  m o rz e m  Czar- 
n e m  i za  D n ie p r e m ,  k tó re  w  han d lu  zbożowe'm czyn ią  g ł ó w n ą  k o n k u r e n c y ą  p o łu d n io ­
w y m  p ro w in c y o in  p o l s k im ,  U k ra in i e ,  W o ły n io w i  i P o d o lo w i ,  i k tó re  w y p ro w a d za ją c  
w ie lk ą  i lo ść  zboża za g ran icę ,  z n aczn y  w y w ie r a j ą  w p ł y w  n a  handel z b o żo w y ,  —  zb io ry  
t e go roczne  są  m ie rne .  N a d to  sp ra w o z d a w ca  n ie  w sp o m in a  o tego rocznem  u ro d z a ju  z ie ­
m n ia k ó w ,  k tó re  w e  w s z y s tk ic h  k ra jach  pó łnocne j  i ś ro d k o w ej  E u r o p y  a szczególnie j 
u  n a s ,  w  N iem czech  i l r l a n d y i  s tan o w ią  w ie lk ą  ru b r y k ę  w  p o ż y w ie n iu  ludz i  i z w ie ­
r z ą t ,  k tó r y c h  p rze to  u rodza j  lu b  n ie u ro d z a j ,  w p ł y w a  si ln ie  na  ceny  z b o ż a ,  j a k  to już  
w id z ie l i śm y  w  la tach  pop rzedn ich .  Otóż te g o ro c z n y  urodza j  z iem n iak ó w  j e s t  mnie j 
obfity  od p rzesz ło rocznego .  w p ra w d z ie  w łaśc ic ie le  g r u n t u  w ięcej ich sadz ili  zachęceni 
d o b r y m  przes.z łorocznym z b io r e m ;  p rócz  tego  zeb rane  zdają  się być  mnie j  t rw a łe  niż  
w  r o k u  zesz łym .  T e  t r z y  oko l ic znośc i :  m a ły  zbiór  zboża w  n iek tó ry ch  k ra jach  n iem ie ­
ckich  a  szczególnie j w  P r u s a c h ,  m ie rn y  u ro d z a j  w  p o łu d n io w y c h  g u b e rn ia c h  ro sy jsk ich  
nakon iec  m nie j  obfi ty  niż  w  roku  z esz łym  u rodzaj  z ie m n iak ó w :  znacz ny  w y w ie ra ją  
w p ł y w  n a  u t r z y m a n ie  się  ś re d n ich  cen  zboża.  (P .  R. Oz.)

**) M im o m a łego  o b ro tu  sp rz ed a ż y  i k upna  b y d ła  w  Ł o w i c z u , c e n y  ta m  b y ły  
d o s y ć  w y g ó r o w a n e , j a k  to  nasi czy te ln icy  zap e w n e  z au w a ż y l i  w  s p ra w o z d a n iu  naszego  
k o r e s p o n d e n ta ,  w  N rz e  2 5 0  K r o n i k i  zam ieszczonem .  P r a w d a ,  źe  w ie lu  obyw a te l i  
po zb y ć  się  m u s ia ło  części  in w e n ta rz a  dla  b ra k u  p a szy  w  t y m  r o k u ,  i to m og ło  zniżyć 
cenę  b y d ł a ,  ale  n ie d a w n e  k lęski k s ięgosuszu  w  p rz e c iw n y m  k ie r u n k u  dz ia ła ły  na  ceny,  
t a k  źe  i s to tn ie  b yd ło  w c a le  d o tą d  j e s t  drogie .  (P r z y p .  R .  K r . )  '

jeżel i  tam  b ę d ą  w  ty m  czasie odpo w ied n ie  c e n y ;  d o tą d  bowiem  stosunek  cen 
M a n o  w Z jed n o czo n y ch  do ang ie lsk ich ,  nie o p łac i łb y  k o sz tó w  tran sp o r tu  
k tó r y  też  w s t r z y m a n y ,  zw łaszcza  źe  A m e r y k a  w  swej przezorflości zw yk ła  
na  w ła s n ą  po trzeb ę  p e w n e  z a c h o w y w a ć  zap a sy .  ’ *

T a k  w ięc ,  d w a  k r a je ,  A m e ry k a  i F r a n c y a ,  z az w y c za j  tak  wielką ilością 
zboza  A n g l ię  zas ila jące ,  w  ro k u  b ieżącym  w cale ,  lub b a rdzo  mało dostarczyć 
go b ę d ą  m og ły .  Dla tego też A n g l ia ,  w  której po trzeba  kon su m cy i  wiecći 
aniżeli na jak im ko lw iek  in n y m  punkcie  E u r o p y  w z r o s ł a ,  byna jm nie j  cen niz 
kich się nie spodziew a.  Cala  n a w e t  d a w n a  p a r ty a  na jzag o rza lszy ch  protekcy* 
o m s tó w ,  k tó r z y  u t r z y m y w a l i ,  źe p rzy p u szc z en ie  do  p o r tó w  angie lskich za no ­
minalną  o p ła tą  wszelk ich  p r o d u k tó w  z ag ran iczn y ch ,  podkopie  ro ln ic tw o  angiel­
sk ie ,  j e s t  zd an ie ,  źe s to su n k o w o  do  t eg o ro czn y ch  obfitych zb io ró w ,  ceny 
w Anglii  u t r z y m u ją  się d o sy ć  w y s o k ie ,  i dziś p r z y z n a je ,  źe p r z y  systeuiacie
w olnośc i ,  położenie  p r o d u c e n tó w  o wiele się p o lep szy ło ......

U nas tegoroczne  d o b re  z b io ry  nie tyle  może ja k  za g ra n ic ą  z ro b i ły  w r a ­
żen ia ,  nasze  bow iem  k r y z y s  zb o żo w e  w łaśc iw ie  j u ż  ze zbiorami ro k u  zeszłego 
się u k o ń c zy ło .  s

VV czasie ostatniej  w o jn y ,  b y l iśm y  s to su n k o w o  do in n y ch  k ra jó w  E u ro p y  
o  j  P  u k ° j L1 > mieliśmy więc p r z y  n ieu rodza jach  n ie s ły c h an ą  d rożyzną!  
R z ą d  słusznie  zakazał w y w o z u  z k ró le s tw a  wszelkiego, p rócz  pszenicy ,  zboża 
k tó ry  to z re sz tą  zakaz  b y ł  m oże  z b y te cz n y m , bo n a d e r  rzadk im  w  dziejach na­
szych  p r z y k ła d e m ,  w roku  1 8 5 5 / 6  ż y t o ,  jęczm ień  i owies sprow adz il iśm y  
z 1 r u s ,  gdzie  ceny  ty c h  p ro d u k tó w ,  zwłaszcza  też ow sa  i jęczm ienia ,  p rze ­
szło ru b la  s reb rem  na ko rcu  r ó ż n ic y  p rz ed s ta w ia ły .

P r ó c z  tego w  p rzesz ły m  ekonom icznym  r o k u  k ró les tw o  wiele posi łkowało  
się zboze .n  z Podola  i W o ły n ia .  R o k  zaś zesz ły  1 8 5 6 / 7  b y ł  pod każdym  
w zględem  od  p o p rzedn iego  l ep szy m ,  zb iory  b y ł y  średn ie  i z iarno dobre-  
w  k ró les tw ie  nie b rak ło  ż y w n o śc i ,  Podole  zboża  wcale nam nie d o s ta rcz a ło ’ 
z W o ły n ia  p r z y sz ło  go  b a rdzo  m a ło ;  cały  z ty c h  okolic handel  z b o ż o w y  z w r ó ­
cił się  ku  Odesie.

T e g o ro c zn e  zatem dobre  zb io ry ,  szczególniej też ozim iny, zas ta ły  spichrze  
nasze s to su n k o w o  nie ty le  c o ‘za g ran icą  puste in i ,  —  źe zaś w  naszern k ró le ­
stw ie  p o t rze b y  m iejscowej k o n su m cy i  nie tak sz y b k o  j a k  w  in n y ch  krajach 
r o s n ą ,  u nas więc  cena p r o d u k t ó w  r o ln y c h ,  zw łaszcza  teź pszenicy ,  g łównie  
w y s o k o śc ią  cen z ag ran iczn y ch  u t r z y m y w a ć  się będzie.a (C zas ) .

SPrancyu.
I a r y z ,  13. P a ź d z .  —  P r z y  w y tk n ięc iu  g ra n ic y  ro sy j sk o  tureckiej w  Azyi 

nie r o z s t r z y g n ię to  n iek tó ry ch  p u n k tó w  s p o r n y c h ,  k tó re  za ła tw i  pono kon- 
fe reneya  p a ry sk a .  K o n fe ren cy a  ta, w ą tp ią ,  aby  się w Lis topadzie  zjechała,  bo 
p ie rw  u kończyć  m u szą  d a w a n y  sw o je  n a rad y  w J a s sa c h  i Bukareszcie.  W p r a ­
wdzie  nie j e s t  p r a w d ą ,  ze  A u s t r y a  p ro tes to w ała  p rzec iw  n a jn o w sz y m  w y b o ­
rom  w  M o łd a w i i ,  w y p a d ł y m  za u n i ą ,  ale w y b o r y  te ,  k tó re  w  tak  krótkim 
czasie d w a  p rzec iw ne  w y d a ł y  rezu l ta ty ,  d o w o d z ą  dosta teczn ie ,  co o p o dobnym  
ro d z a ju  kom edy i  t rzy m ać .

—  W  C zarn e jg ó rze  p o w s ta ły  n o w e  zawikłania .  Basza S k u ta r i  w y s tą p i ł  
n a g ra n ic y  na czele k o rp u su  e k sp e d y cy jn eg o  i p r z y sz ło  do k rw a w e g o  s ta rc ia  się 
W  skutek  p rzed s taw ień  europejsk ich  d y p lo m a tó w ,  k tó rz y  nic m ogą poprzes tać  
mięszać się w e  w e w n ę t rz n e  s p r a w y  T u r c y i  i to z n o w u  na szkodę su ł tana ,  
miał rz ąd  turecki w y d a ć  rozkaz  zaniechania  k ro k ó w  nieprzyjacie lsk ich  i z jawił 
się kom isarz  angielski a b y  s p ó r  w d o b r y  sposób  za ła tw ić .  D y p lom acya  e u r o ­
pe jska  n a s taw a  na T u r c y ę ,  a b y  się zrzek ła  p r a w  souveraina  n a d  C z a r ­
n o g ó r ą . .

—  W iad o m o śc i  z K a u k az u  są  dla R o sy i  ba rdzo  p o m y ś ln e ;  S z a m y l  ma 
się zn a jd o w a ć  w  po łożen iu  p rz y k re m .

—  B an k  f ran c u sk i ,  j a k e ś m y  p rzew idz ie l i ,  podniós ł  d y sk o n to  na 6 }  proc. 
S to su n k i  f inansow e  i lichy s tan  g ie łd y  z a jm u ją  dziś w y łączn ie  wszystk ich .  S ą ­
d z ą ,  źe M o n i t o r  ogłosi  w k ró tce  r e d u k c y ą  wojska. Dziś także z p o w o d u  p o ­
łożenia f inansow ego  o d b y ła  się pod p re z y d e n c y ą  cesarza  rada  m in is t ró w ,  która 
ze w zg lęd u  na t o ,  źe bank francusk i  p o d w y ż s z y ł  sw o je  diskouto  na 6, po ­
ch w al i ła ,  źe i bank angielski p o d w y ż s z y ł  sw o je  d y sk o n to .  Ś ro d ek  ten ocze­
k iw an y  j u ż  w c z o ra j ,  nie z ro b ił  ż adnego  w rażen ia  na giełdzie. Z re s z tą  pap ie ry  
tak n isko sp a d ły ,  źe n iepodobna  oczek iw ać  n iższego opadania.

A ny lia.
L o n d y n ,  12. P a ź d z .  —  Chociaż w iadomości z In d y j  policzyć raczej mo­

żna do p o m y ś ln y c h ,  nie zd o ła ły  oue przecie podnieść  g ie łdy ,  na k tó rą  nieko­
rz y s tn ie  w p ł y w a  n iezm ierna k r y z y s  pieniężna i n iedaw no  podniesione dyskonto .  
T i m e s  w y r a ż a  się co do in dy jsk ich  w y p a d k ó w :  Czternaście  dni bez nowego  
nieszczęścia są  same przez  się rezulta teip  n iem ałego znaczenia. Ż ad n a  nowina  
w  teraźn ie jszem  po łożen iu  rzeczy  nie j e s t  d o b rą  now iną .  Ja k  to często się w y ­
d a rz a ,  poczta  n a jn o w sz a  p rz y w o z i  nieco także z d aw n ie jsz y ch  wiadomości.
O zw y c ię z tw ie  j en e ra ła  Havelocka z 16. S ie rpn ia  donosi l iśmy ju ż  9 .  m. bież. 
Boj o d b y ł  się ,  powiedzie l iśm y,  18  mil od C a w n p u r ,  zab ran o  n ieprzyjacie lowi 
d w a  działa. K ap i tana  Mackenzie i 15 ludzi raniono, n ik t  zaś niepoległ.  A ż  do 
w y s ia n ia  niniejszej poczty  z 17go  W r z e ś n i a ,  nie nadeszła  żadna  n o w a  w iado­
m ość od  j e n e r a ła  H avelocka ,  k tó r y  bez wątpienia  z sw oim  m ałym  oddziałem 
z n a jd o w a ł  się w  C a w n p u r  oczekując  wzm ocnień .  To co j e s t  now ością  dzisiej­
szą  pocz tą  n a d e s z łą ,  j e s t  n a d e r  w ażn e  pod wzg lędem  Delhi. 3go  W rześn ia  
oczek iw ano  oddz ia łu  oblęźniczego z działami.  W ie ś ć  o tein zachęciła  ob lężonych  
do rozpaczliwej  zabiegliwośc i ,  i m a ły  ich o rszak  w y r u s z y ł  z Delhi,  chcąc p rze ­
szkodzie dzia łaniom ob lęzn iczy m ,  ale nadarem nie .  Co do rokoszu  króles twa 
A u d h ,  m ówiono ,  źe z ag raża ł  na  wielu  p u nk tach  i dla tego Benares i Allahabad 
w zm o cn io n o ;  g d y b y  to tak b y ło ,  nie sądz im y ,  m ów i to  pismo, a b y  j e n e ra ł  
O u tra m  m ógł się b y ł  p o su n ąć  ku CawDpur.  T y lk o  o los Lukriow a  m am y p r z y ­
czy n ę  się obawiać .  Doniesiono n a m,  ze oblężeni w  n o w ą  ż y w n o ść  się zaopa­
t rzy l i  i ze  ̂ zdo ła ją  się u t r z y m a ć  aż  do  p rz y b y c ia  j en e ra ła  Haveloka i Outram a.  
S ą  to, kończy T i m e s ,  n a jpom yśln ie jsze  w iadom ości ,  j ak ie śm y  o trzym ali  od 
p oczą tku  tych  zaw ichrzeń .

Kronika miejscowa.
B y d g o s z c z ,  12. Październ ika .  —  W  tea trze  tu te j sz y m  p rzedstaw iano  

wczora j  »W o ln e g o  Strzelca# W e b e ra .  Publiczności  by ło  aź do na tłoku. G dy 
puste ln ik  w szed ł  n a  scenę ,  z a k r z y k n ą ł  k toś gore !  Publiczność  rzuciła  się do
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kło się, ale nie niebezpiecznie. Dopiero za wydobyciem się z teatru dowie- przydłuźszych rozm óL  216 3 °  -ia- ™’ n as t^pczj J  każdemu sposobność do
dziano się źe ogień zajął się w starem Szwederowie pod miastem. G dyby  więc Ogródek plebański zamiei .?zn.aJomien ,SI? wspólnych i braterskich pogadanek.
z przytomnością ktoś ze sceny uprzedzi! publiczność gdzie sig p a l i , n iebyloby c n ^ ć  znacznv 1 L ń .  ^  ? P° i™  ‘ "  ,seJ raikowe | synodalne, a obe-
przyszło do tej zawieruchy w teatrze. Szczęściem, źe sig skończyło na sztur- szych i miłością do s n c  ° ow ? - c l , 1 s wieckich, znajomością s tosunków  na-
chańcach i kon tuz jach  przy  spadyw aniu  ze schodów. J  ôku “ w n \ t Z  W P?czm % ch zgromadzeniu dodawała

uroKU, zajęcia, znaczenia i życia, Serdeczny gospodarz dziwnie umiał w v w o
Z  P a ł u k ,  15. Października. — Juź  od pewnego czasu rozchodziły się łac ‘ utrzymać powszechną serdeczność. G łów ny toast przy  obiedzie na' któ

wieści w okolicy, źe między Znincin a Łeknem szykują sig na raz trzy  rzadkie rJ 'm b.7io do 100 osób, na cześć szan. jubilata Kineckiego wniósł D r Libelt
uroczystoście jubileuszowe, sekundycye ks. Józefa Kineckiego b. dziekana i ple- t,oast rzewny i rozrzewniający. Zwrócił  uw agę na rozmaite koleje pubiiczncffo
bana w Juucewie i złote s tarych, a srebrne wesele młodych p. Markiewiczów zJ cla> J akl« się przed jubilatem przez te pół wieku przesuw ały  równie iak
z Niemczyna. Pierwsze odbyły się bardzo uroczyście 12. b. m. w  niedzielę mowea kościelny, nie pominął obecnego stanu rzeczy przytoczył znane cztery
podczas odpustu poświęcenia kościoła parafialnego w Juncewie. Sędz iw y  j u -  wiersze ze świątyni Sybilli , pod obrazem naszego elegijnego starca W ańkow i
bdat,  urodzony w Trzemesznie, całe pół wieku naszego spędził chwalebnie cza umieszczone, a potem podniósł um ysły ,  kończąc życzeniem pociechy Izra
przy  j e d n y m  i t y m  s a m y m  k o ś c i e l e  w i e j s k i m  w Juncewie, sp raw ow a- ela sędziwemu jak  Symeon kapłanowi solenizantowi Pan G utry  wniósł zdro
wszy siedemnaście lat urząd dziekana Rogowskiego, w ychow ał przeto sam Wle kf- oficyala Sucharskiego a spełnione potem zdrowia Libelta i kanon Dor
całe pokolenia sw ych owieczek, patrzał na młodość podeszłych dziś rodzin szewskiego pokazały postronnym dwóch ulubieńców kołek naszych Późno za
obywatelskich w Pałukach, witał każdego z okolicznych księży w dekanacie, si? rozstawać z sobą owi tak liczni goście, opuszczając błogosławione
bo każdy tu w te strony od mego przybyw ał.  Można więc sobie wystawić, J uncewo, co może samo jedno  w  długich czasach, miało to szczęście w idywać
z ja k ą  radością zebrali sig na uczczenie 50-letniej pamiątki kapłaństwa jego Przez o0  lat Prz7  ołtarzu i na ambonie jednego i tego samego pomazańca bo
księża, panowie parafianie, lud okoliczny, przyjaciele z bliska i z daleka. zeS°; a teraz w dniu złotego jubileuszu jego mieścić w sobie tak licznych i za-
Duchownych było 22, a między tymi pięciu dziekanów; rodzin zaś obywatel- foych wielbicieli swego kochanego pasterza. Z rodzeństwa miał jubilat te Drzv-
skich starszych, średnich i młodych co tylko żyło w Pałukach. Po wotywie, Jemn°ść mieć na sw ych  sekundycyach obu sw ych braci, proboszcza ze^Zabar-
poprzedzony bractwem, muzyką tumską z Gniezna, duchownymi w  komżach, Pr °fesora z Kalisza i ze czterech sióstr, jedne juź tylko ży jąca  wdowę
otoczony dobranem gronem obywateli,  został jubilat z probostwa uroczyście której syn umarł niedawno proboszczem w Połajewie I charaktery krewnych
prowadzony do kościoła, mając przed sobą dziekana Danielskiego, a po boku szanownego jubilata dow odzą, źe nauki poważne i modlitwa zespolone sa z £ 0
ks. oficyala Sucharskiego i ks. kan. Dorszewskiego z Gniezna, ubranych we dnem imieniem Kiueckich. 5
fioletowe, niedawno Jego Arcybiskupiej Mości dla obu kapituł przez Ojca św  po-  -------  — "---------  —  -    _ 
zw do ne  rokiety , dys tynk to rya  biały,r. orłem i trzema liliami, herbem kapituły S t o w a r r v ^ ™ *  ™
gnieźnieńskiej, na złotych łańcuchach lśniące. Ze stopni wielkiego ołtarza w y © t o w a r z y s z e n i e  k u p i e c k i e  W  P o z n a n i u .
łożył sam naczelnik w ładzy konsystorskiej w przydłuźszej przemowie obecnym Zgromadzenie duia 17. Października 1857.
zasługi czcigodnego jubilata i złożył mu me przez urzędowe pisanie, jak  byw a Z y to  (węcpel po 25 szefli) mały obrot p rzy  niskich cenach na 1 istonad
przez organ dziekański, ale osobiście szczere i serdeczne powinszowanie i ź y -  Grudzień 3 0 j  p ł . , na wiosnę 34 pł cenach, na Listopad
czema gdy  tymczasem głośne westchnienia i łkania do koła świadczyły o pra- O kow ita  (beczka po 960 0  § Trallesa) slaby odbyt no zniżonći cenie na
wdziwej radości i rozczuleniu p rzy tom nych ,  a po pięknej sędziwej tw arzy  miejscu (bez beczki) 1 7 i - 1 8 >  (z beczka) na bieżący miesiąc l T n T  i is na
okazałego wyniosłą figurą jubilata ściekały rzęsiste łzy wdzięczności wesela Marzec 17 pł. 4 y  miesiąc 1 pł. i list. , na
1 poboźnośei. Msza ś. była z assystą  lewitów, obrzęd na wsiach rzadko w idy- ------ —   -------  -----------
wany, podczas której powiedział kazanie w ym ow ny ks. Lic Janiszewski z Ko- V 3. ~~7.... .... V—  
ścieka z tekstu: »Zniwo wielkie, a robotników roało.« Z prawdziwie kościelną ł r z y o y i l  (IO rO Z i ia u i a  1 7 .  P a ź d z i e r n i k a .
odwagą a należną oględnością skreślił obecny stan kościoła chrześciańskiego, B A Z A R : Neugebauer '■ Wrocławia, Koczorowski z Piotrkowic Niegolewski z Nieirn 
wypowiedział z odpowiednią skromnością, ale śmiało w obliczu licznych du -  H n l ® '  Moraczewski z Orchowa, Szenic z Korzkw. ’ , u 50lewsK‘ * ,eS°-
chownych p raw dy , które się rzadko słyszą , nie wahał się zwrócić uwagi na clu «  f  Schleich z Wierzbna, Pa-
ow o jak .e s  smutne usposobienie zwątpienia, które dziś um ysły  nasze opano- H O T E L  D R E Z D E Ń S K I MYLIUSA • TrlfZu ' Lta.ndsbe,rSfr *B «lina. 
w yw ac zaczyna . zawołał: .M ało  je s t ,  zaiste, robotników, a i to mało, po- Tepper z TrzebonL, Laskowski f  i a & z t t  z U z e ™  J a ^ k f z  g S
wiedzmy sobie otwarcie, snem drzemie prawie ś m i e r t e l n y m  i nie chce ko- onlSer 1 Raciborza, Sachs z Wrocławia, Sand z Polski. ’ brodziska,
rzystać ze swobód czasu, w którym źyje.« W  końcu prosił jubilata o modły  ^ B L D U N O R D :  Pluciński z Rgidska, Tschirschwitz z'Ostrowa, Łaszczyński
za Ojca św., za Najprzew. are jpas te rza ,  zaobecnych i t .p .  Kazanictoniezwykle PO D  C ZA R N Y M  O R P F m * v -i *• d •
wypowiedziane z przekonania trafiło do przekonania, natchnęłajem iłośćkukościo- H O T E L  P A R Y Z K I : CiesielskT* B d a t  * ChwaliboSowa-
łowi i ziemi, której losy dzierzemy, i p rzyjmow ała je  taż sama miłość w słuchaczach. POD W IE L K IM  D ĘBEM : Medyński zAmcryki  rrzemeszna'
Muzyka tumska z Gniezna i śpiew podczas sumy i nieszpór, które odpr awi ł — SARNĄ- :  Scheffer z Szczytnik.
ks. Osmolski z Chodzieżą, wiele się także w wiejskim staropolskim drewnia- w  M l E S z S f u  P R Y W A T N E M ^ M o s t  z L is ic y  Piekary 14

k&ięgaraijiSęgpańsfcieffO są  do nabycia: dżinie 7ej), w południe po łow a o godzinie lć i  no 7 , 7 7  "----------------------
t t i a k o w i a f e i ,  na Wiersze E. W a s i l e w -  łowa o godzinie 3ej zajeżdżać, o de n i e s ą d o  s łu ‘ 1 7  77^  ? °  u7™' ,WaZJl S° S,erki’ kaba- 

s k l e S o:  Źby droei żelaznći n rz c k a z n n / f i  K — u • f 7 ’ talerze kuchenne, kompletne serwisy  do
Na W a w e l!  Na W a w e l ! .   ............................... 1 Zip. znajdują8  j  Przekazan° lub w J azdz'e Się herbaty, kaw y i t. p. 7

K M Ł a  ; • .......l : l:rór  w y - *  ^ 0. zV ; C ę publiczną licjtaĉ  najwî  dâ ccmu
Na K rak o w sk ie j  z iem icy  . . . . . . .  . 2  .  i T a j i p M ^  MpseMtZ, Król. Komissarz aukcyjny.

z j nuzy ą na ortepian p rzez Si. ffl.________  VVT ' 'CJ 11 ad przepisaną liczbę dorożek nie mają D o b r e g o  n a u c z y c i e l a  m u z y k i  n a  f o r t e -
O B W IE S Z C Z E N IE . na miejscach, przeznaczonych stawać. J4 p i a n  z d o ł n e f f o  k L t a ł c i ć  3 t v c w n i 7 f  t

Polowanie, należące do Kamelaryi na tak na-  ,. resz, ^ . °  'vo*uj e si.£ do regulaminu dorożek i ta- t e o r v i  m u z v e z n o i  web-a ' C- I 
zwanej łące Bociance będzie wydzierżawione w dro- /  dnl? 1-c t ' rul̂ .n,,a 1835• •' - k tórą za Sgr. 2 j  ^  J  ’ W s k a z a c  J e s t  z  P ^ j e -
dze publicznej licytacyi na trzy  lata od 1. Grudnia > 23 eij arow , b w biorze paszportowem nabyć mo- C1^
r. b. do ostatniego dnia Grudnia 1860 r. ' K °,Z|llan’ ,d.nia 16‘ 1 ązdzieruika 1857. M a i  B r a i U .

Tym  końcem wyznaczyliśmy termin licytacyjny  10 e u S l i e  P y r e k t o r y u m  P o l i c y i .  Członek Dyrekcyi Tow. Amatorów muzyki,
na d z i e ń  23.  P a ź d z i e r n i k a  r. b. przed południem 1  n l r o i r n  |  - |  r rzewodmk nowo Utworzonej orkiestry militarno-cywilnej.
O godzinie 11. na ra tuszu ,  na k tóry  chęć dzierza- A l I K t j d  1 4 . 0 SI 1 1 W O Z O W .
wierna mających z tera nadmienieniem w zyw am y, \V noniedziałck dnia 1Q p ^ i  • , , ,
ze warunki są w naszej Registraturze do przejrzę- południem o godzinie 10 ’sprzedawać bede w ^ t a  ^  Prześwietnej Publiczności donoszę uprzej-  W 

P °zn aó , dnia 3. Października 1857. ry ,„  R yn ku  , L e d  waga r a ^ w  i f  f  iz w  P o z n a n i u  osiadłe,,, jako lekarz g g

 ------------ o b w i e s z c z e n i e .   -------------9  k o n i  r o b o c z y c l i  M l  t u s z y  i  I  ^ &
o d d )Wif1 8 ZOna | iCZba d0r0iek  W poa.c' dozwala 3 IB 0 C Q 6  w o z y  r o b o c z e , m  a 0 90 aŁ J o Y u S f S t V o V g o d z in y a  w
takow? ILu  M a r0X eł8o:m n i “ ie ^  3 " P«b,i“ »» najwięcej dającemu M  d‘’ia 17. Października W '  J g
1) przy ul. Wilhelmówskiej obok placu Wilhelmo- ** Król Kom' • I K  %**'• Mfiitlińsfii, lekarz prakt. ^
2 ■ ‘ wskiego s  dorożek"   sAp*citiiz,uró i .  K om i. ,  j 8 8 8 8 8 B 8 0 8 8 M 8 8 i l i M i B 8 0 8 S 8 f 3 8 B 8 f *

s i  p k y k  Tl“ wa,n p ‘rw" z i« m s l e g °  8  .  W i e l k a  a u k e y a  p o r c e l a n y .  H a g ; a z y n  n i e m i e c k i c h  i  a n g i e l s k i c h

8  1 ■” 0 0 « ° d i S n , a Ł S j  4 f o r t e p i a n ó w ,  leż P i a n i n o  ( P i a n o s

^  a T J Ł T 4 • g r  ! ; a H . por “s  ^
7 ) „ ryskiego 4  » n a r o ż n y m  H otelu Buscfia Mtsym- etach w P oznaniu ,
8) przv nlar"!, * . ’ . . °. &^obb o ” skim  £>rsy placu  I Wilhelmów- uk W llbelmowska Nr. 17.

; przy placu teatru obok dyr. policy u  3 » t  ’— ---------*  ------------------ -

my „ „ i ,  z n a c z n ą '  i t ó ć  M a ł e j  i  p o z ł a c a -  ,  S 2 “ r S r h

Dorożki mają co dzień z rana o godzinie 8ej (w  la- I t C J  p O F e e S a i l f ,  ^ “ * ^ 0 =  W d h .eImowski^
> o jes t od 1. Kwietnia do końca W rześnia  o go- jako to: talerze, filiżanki, owalne i okrągłe półmi- ta codziennie od godziny 9. d o T  ^  JeSt ° tWar"



4

EMI TONIQUE
PARACHUTE des GHEVBUXi

de Chalmin, a Rouen.
Cette composition cst infaiilible pour arreter 

promptemeot la chute des cheveux; elle en em- 
peche la decoloration, nettoie parfaitem ent le 
cuir chevelu, detruit les matieres graisseuses 
et pellicules blanchdtres; ses propr idles re - 
gendratrices fa vo risen t la reproduction de 
nouveaux cheveux , les fait epaisir, les rend 
souples et brillans, et empeche le blanchiment. 
G a r a n t i e .  — F r ix  du Flacon: 4  fr.

Fabrique a  R ouen ,  rue  de I’Hopital 40.
Depot dans toutes les villes de F rance ;  et 

a  Posen au Magasin de Paris ,  de Montigny 
Desfosse Wilhelm Strasse 24.

Urzędnik gospodarczy, nieżonaty, obeznany z ro l­
nictwem i rachunkowością gospodarczą, zaopatrzo­
ny w  rekontendacye, szuka zatrudnienia od N owe­
go roku lub też zaraz; bliższej wiadomości udzieli 
księgarnia Pana MS. fjttHttiettO W
G nieźnie*

T ran sp o r t  L i t e w s k i c h  koni w ie rz ­
chowych i pow ozowych sprowadził 
Si. B r a in ,  Strzelecka ulica Nr. 20.

Obstalunki na dorożki Nr. 17, 18, 19, 33, 34, 
35, do pociągu, który po 6tęj godzinie rano do 
Wrocławia odchodzi,  przyjmuje aź do lOtej godzi­
ny wieczorem, w m ojem  pomieszkaniu, na Wilhel- 
mowskiej ulicy Nr. 18. §¥. iStarkowstii.

Zamówienia ,  polecenia i listy do f V tf } i* y lk i  
S i o z n a ń s k i e i r o  g a s a s i ©  p rzy jm ują  się od­
tąd u Pana  A. M irszen szteina  w R y n ­
ku Nr. 73.

S zanow ne IP&B&ie uwiadamiam, iż mie­
szkam teraz przy ulicy Podgórnej Nr. 3. w  domu 
mosięźnika B r e z y ,  w podw órzu na dole w prawo.

M M .  E Ż a y O W S t i a r ,  f r y z y  e r k a  d a ms k a .

Od 1. m. b. mieszkam przy  ulicy Fryderykowskiej 
Nr. 20. w kamienicy Pana OfłoWiUSZ- 

Poznań, dnia 16. Października 1857.
MSe&anowsBti 9 Budowniczy.

Od Igo  Października r. b. mieszkam przy  ulicy 
W odnej N r .26. w ty lnym domu na drugiem piętrze, 
o czem niniejszem łaskawej publiczności najuprzej­
miej donoszę.

F r . P ią tk o w s k i ,  krawiec męski.

Mam honor donieść szanownej publiczności, iż 
sprowadziłem świeże skóry  różnego rodzaju  z Lip­
ska ,  także i eleganckie trzewiki gumowe w ybór- 
różnego obuwia męskiego.

MUsstnann9 ulica W rocław ska Nr. 30.

mmmm

HANDEL PŁÓTNA, STOŁOW IZNY I BIELIZNY
ANTO M XEG O  S C H M I D T A  W  F O Z H A S I V

poleca swój zawsze jak najlepiej i najliczniej zaopatrzony skład do łaskawego uwzględnienia. Zamówienia na całkowitą w y p ra w ę  wykonane bedą jak najdo­
kładniej po cenach naj mierniej szych.

Na nadchodzącą p o r e  z im ow a  polecam:

Materye na surduty, paletoty f  spodnie sukienne, w elu row e, dyłlowe, bukskinowe, i td ,z  francuskich, angielskich, briinskich i krajowych 
wyrobów.

Kamizelki, chustki na szyję i do nosa w najnowszych materyąch.

Kaftaniki, pantalony i szkarpetki jedw abne ,  wełniane, z wigonii i bawełny.

Prawdziwe amerykańskie surduty na deszcz I t. d. A n t o n i  S e l i m i d t .

Materye na usite I firanki,
Kobierce i materye kobiercowe,
l e r j  ii# §paiia I na konie

w największym doborze u "^0$
A M n n ie y o  S e M m iiit  ̂

Skład płócien, sukna i tow arów  modnych.

M

1 1 1 1 1 1 1 1H ilH i

Prawdziwe Peruwiańskie Gnano
od Ant. Glbbs Ł  Sons, s p r o w a d z o n e  p r z e z  c h l u b n i e  z n a n y  d o m  h a n d l o ­
w y  N . AMetfftty C o m p .  W B e r l i n i e ,  p o l e c a  w n a j l e p s z y m  g a t u n k u ,  j a k i  t y l k o
i s t n i e .  A d o lf  Asch w  Poznaniu*

Zam kowa ulica N r. 5.
S S S H H I a i S S I® ! H P J B i B l i i

Młynki ręczne do śrótowania
które się ze wszystkich dotychczasowych jako na j­
lepsze okazały, mogę panom agronomom tern ba r­
dziej polecić, iż nietyiko wszelkie gatunki zboża, 
żyto, jęczmień, g ro ch ,  owies, łup ina ,  itd. z ła tw o­
ścią grubo, średnio i cienko potem śrótowane być 
mogą, (ua godzinę 1 człowiek f —-1 beri. szefl.), ale 
nawet cena 20  Tal. je s t  niska. Machiną tą jest ł a ­
tw o  do kierowania, trwale robiona, bez trudności 
do ustawienia, zajmuje miejsce około 3 0  stopy, 
i odpowiada wszelkim w ymagalnościom, co dowodzi 
liczna sprzedaż tychże (według kontroli urzędowej 
poborów  w  4  latach 521 egzemplarzy). W a ż y  l f  
centnara. J . J im ie ! ,  
nadworny mechanik i liwerant Króla Jmci 

Pruskiego.
B e r l in  ̂  SŁonigsstrasse S3 .

M M ajnow sze pg
I  ubiory jesienne i zimowe Jj
|S  poleca po cenach umiarkowanych
I I  Handel sukna i garderoby dla 

mężczyzn
Jakóba Hantorowicsa.

Wilhelmowska ulica Nr. 10, na
p a r t e r z e .

r- 2 »
fel, owoc suszony obrany z łupin za funt 7-) Sgr., 
nieobierane gruszki 3 S g r . ,  jab łka  5 S g r . ,  sok m a­
linowy 9 Sgr.  za fu n t ,  czysty  ocet winny 4  Sgr.,  
wino z jabłek  4 Sgr. za kw artę ,  orzechy włoskie 
2£  S g r  do 3 Sgr. za kopę.

Z l e l O U O g Ó i m  w Szląsku.
SM. P en scB ty .

Zamówienia na roboty  pasamoniczne, wszelkiego 
rodzaju, uskutecznione będą jak  najgustowniej i naj­
taniej u M n d o tfa  W a rse B u m er .  pa- 
samonika, na rogu Butelskiej i Slósarskićj ulicy Nr. L

Fan E. K l a t t  raczy swe sanki w 6ciu dniach o- 
debrać ,  w przciwnym razie takowe sprzedam.

BMalecBii. kowal.

Dwa razy czyszczony olej rzepiowy
jasno  i dobrze palący się, poleca pojedyńczo i cen­
tnarami tanio E z p d o r  MSuscBt.

Św ieży  transport  wybornej czarnej herbaty  
y>Pecco« co tylko odebrał i poleca 
AniOHi Pfitzne& i  ul. W rocław ska Nr. 14.

S k ła d  m ój H e rb a ty  C h iń sk ie j
ostatniego sp rzę tu ,  uzupełniłem w yborowem i ga­
tunkami.

Poznań. * # .  P i etrOWSBij.
P ie rw szy  tran sport p ra w d zi­

w y  cii św ieży  cBt tElbląysSiicBi m i- 
noffów o trzym ał

& Bielefeld, iiyneSi Nr. 37.

Zielonogórskie winogrona
nader dobre i w szczególniejszym doborze, do ku- 
racyi z przepisem do używ ania  tutajszego lekarza F. 
Dra. S c h i r m e r ,  który  bezpłatnie udzielam, po ­
lecam lunt netto włącznie za opakowanie po 3 Sgr., 
tak samo excl. emballage tw arde  powidła wiśniowe 
i śliwkowe po 5 S g r . ,  wolniejsze powidła śliwkowe 
po 3 S gr . ,  jab łka zimowe 1 . ' ,  1 | — 2 Tal. za sze-

... -  ' Świeże rybki MŁieter Sprotten  
otrzmał I z y d o r  AppeS ,  obok Król. Banku.

E & O l & i a k  bardzo przedni, 
iB l& M e t*  w schodnio- indyjsk i i 
C y k a d y  genueńskie 

polecają B racia  Wassalii,  Rynek 6.

Bulion i paszteciki codziennie świeże w cukierni 
A. S zp in y iera ,  naprzeciw zegaru poczt.

Kurs giełdy berlińskiej.

Dnia  16. Październ ia  1857.

P o ż y c zk a  r z ą d o w a  d o b ro w o ln a  . . . . 
d ito  z r o k u  1850.  . . .
d i to  z r o k u  1852 .  . . .
d ito  i  r o k u  185-3. . , .
d i to  z r o k u  1854 .  . . .

Oblig i d łu g u  s k a r b o w e g o ........................
d ito  p r e m ió w  h a u d lu  m o rsk ie g o  . . 
d i to  M archi i  E l e k t o r a l n e j  i N ow ej
d i to  m ia s ta  B e r l i n a ................................
d i to  d i to  ................................

L i s ty  z a s t a w n e  M arch i i  E l e k t ,  i N ow ej  
d i to  P r u s  W s c h o d n i c h .  . .
d i to  P o m o r s k i e .........................
d i to  W .  X. Po z n a ń sk ieg o  .
d i to  W .  X .  P o zn .  ( n o w e )  .
d i to  S z ląsk ie  . . . . . . . .
d i to  P r u s  z a c h o d n ic h .  . , .

B i le ty  r e n t o w e  P o z n a ń s k ie  . . . . . .
L o u i s d o r y ...........................................................
A kcya  ko le i  Żelazn . S t a r o g r  P o z n a ń sk .

Si.i-
j ja

p C t .

N a  p r .  ku r a d
p a p i e -  | g o t o w i  
r a m i .  | xn&.
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